
^  Sobota. 7 |£ J  Ą f \ n  Jutro, ŚŚ. Snlpicynsza i Serwiliana MM.
Dnia 7 (19) Kwietnia 1856 Roka. v w j s  AU-** y. s. Niedziela Kwietnia.

Jotro w Kościele XX. Augustjanów, przypada kw ar
talna Wotywa o godz: lOtej z raoa ,  przed Ołtarzem

T e k l i ,  z wystawieniem N. SAKRAMENTU; o czem 
Wiernych w CHRYSTUSIE, osobliwie zostających 
W Konfrateroji, zawiadamia się.

Nowiny D woru.—  Z  Petersburga.-— W d. 26 Mar-
J. Ex: Seif-ul-M ult, M ir-Pendie, Abat-Kuli-Chan, 

Ambassador Nadzwyczajny N. Szacha Perskiego, miał 
*aszczyt złożyć swe pożegnaoia NAJJAŚNIEJSZEMU 
CESARZOWI JMCl.

Jednocześnie Sartip-Kaisim -Chan, nowo-uwierzy* 
telniony w charakterze Miuistra-Rezydenta N. Szacha 
Jmci P ersk iego ,p rzy  Dworze Cesarskim, m ia ł zaszczyt 
*łożyć NAJJAŚNIEJSZE HU PANU swoje listy wie- 
ftyteine.

Przy końca posłuchania, Urzędnicy z Orszaka Ambas
sadors, Sartip-D  awad-Chan, Pierwszy Drogmao Dwo
ru Perskiego, Pułkownik Neriman-Chan, Pierwszy Se
kretarz, Pułkow nik  Szeich-Mussin-Chan, Mirza-Sa- 
d ii ,  drugi Sekretarz i Mirza-Bobibula, Redaktor, mieli 
również zaszozyt złożyć p o ż e g n a n i e  N A JJA Ś N IE JS Z E 
MU C E SA R Z O W I JMCI; a zostający przy Poselstwie 
klazar-Aga, Sekretarz i M irza-M ehii, Redaktor, m ie
li zaszczyt być przedstawieni NAJJAŚNIEJSZEMU 
PANU.

Tegoż dnia, Seif-ul-M ulk, M ir-Pendie, Abbas-Kuli- 
Chan, miał zaszczyt być na pożegnaniu u NAJJAŚNIEJ
SZEJ CESARZOWEJ JMCI MARYI ALEX A N D R0- 
WNY; a Sartip-Kassim-Chan, Minister - Rezydent, 
miał zaszczyt być przedstawionym NAJJAŚNIEJSZEJ
p a n i .

W d. 27 Marca, Wice-Hrabla de Jonghe, n o w o u -  
Wierzytelniony Minister-Rezydent N. K ró la  Jmci Bel
gów przy D w orze Cesarskim , by ł przyjęty  na p o słu ch a
n iu  przez NAJJAŚNIEJSZEGO CESARZA JMCI, i m ia ł 
laszczyt złożyć NAJJAŚNIEJSZEMU PANU sw oja listy  
w ierzy telne,

Przy końcu posłuchania, Hrabia de Borchgrave d'Al- 
tena, Sekretarz Poselstwa Belgijskiego, miał zaszczyt 
być przedstawionym JEGO CESARSKIEJ MOŚCI; a 
P. Desmaisiers, Sprawujący interesa N. Króla Jmci 
Belgów,złożyć pożegnanie NAJJAŚNIEJSZEMU PANU.

Przez Rozkaz dzienny C e s a r s k i , w  Wydziale W ojsko
wym, z dnia 27go Mirca, wydane zostały rozporządze
nia następujące:

«W Korpusie piechoty Gwardji sformowane będą dwa 
italjouy Celnych Strzelców, mające nosić nazwania 
u 2 Bataljonów Celnych Strzelców Gwardji, ze wszyst- 
iemi prawami Starej Gwardji.
NAJJAŚNIEJSZY CESARZ JMCI raczy przyjmować 

aa  S ię  godność Szefa 1 Bataljonu Celnych Strzelców 
Gwardji.

Z dotychczasowych Armji: Zachodniej, Środkowej, 
Południowej i wojsk w Krymie znajdujących się, utwo

rzone zostają Dwie A rm ie : Pierw sza  i D ruga, do 
składu których wchodzą Korpusy, jako to: Pierwszej, 
pierwszy, drogi i trzec i; D rugiej, czwarty, piąty i 
szósty.

Zostają m ianowani: Głównodowodzący Arm jam i 
Zachodnią i Środkową, i Namiestnik Królestwa Polskie
go, Członek Rady Państwa, Jenerał-Adjutaot, Jenerał 
Artyllerji Xiążę Gorczakow i ,  Głównodowodzącym 
Pierwszą Armją.

Głównodowodzący Arm ją Połodaiow ą i siłami 
zbrojoemi lądowemi i morskiemi, w Krymie znajdają- 
cemi alę, Jenerał-Adjutaot, Jenerał Piechoty Lii t e n ,  
Głównodowodzącym Dragą Armją; obaj ze wszystkie- 
mi prawami, władzą i prerogatywami, d i  tej godoości 
w czasie pokoju przywiązanemi i z pozostaniem Jeuerał-  
Adjutantami, a pierwszy Członkiem Rady Państwa i Na
miestnikiem Królestwa Polskiego.

Dowódca 5  Korpusu piechoty, Jenerał-Adjutant, Je- 
nerał-Łejtoant Kotzebue 2, Naczelnikiem Sztabu G łó 
wnego I  Armji, z pozostaniem Jenerał-Adjutautem, i 
Naczelnik S z ta b u  G łów nego  A rm ji P o łud n iow ej i w ojsk  
w Krymie znajdujących się, Jeoerał-Lejtoant Niepokoje 
czycki, Naczelnikiem Sztaba 2  Armji.

Dowódca rozformowanego 2 rezerwowego K orpusu  
Jazdy, Jenerał-Lejtnant Baron W rangel i ,  Do wódcą 
3  Korpusa Armji.

Dowódca dotychczasowego 3 Korpusu piechoty, Je- 
nerał-Adjutant, Jeoerał-Łejtnant Bezak  i ,  Dowódcą 5  
K orpusa Armji, z pozostaniem Jenerał-Adjutaotem.

Jenerał Kwatermistrz Armji Zachodniej i Środkowej, 
Jenerał-ŁejtnaDt Buturlin  3, Jenerał-Kwatermistrzem 
1 Armji.

Deżurny Jenerał Armji Zachodniej i Środkowej, Je- 
nereł-Major Zabolocki, Deżurnym Jenerałem 1 Armji.

Naczeloik Artyllerji Armji Zachodniej i Środkowej, 
Jeoerał-Lejtoant Stachowicz 1, Naczelnikiem Artyllerji 
1 Armji.

Naczelnik InżeDjerów Armji Południowej i Środko
wej, Jenerał-Lejtuant Buchmeyer, Naczelnikiem Inże- 
njerów 1 Armji.

Dowódca 2 Brygady 2 lekkiej Dywizji jazdy Jeoerał-  
Major Mielników 1, Pełniącym obowiązki Jenerał-In-  
tendsnta 1 Armji, z zaliczeniem do jazdy liojowaj.

‘W ypis z Protokółu Sekretariatu S tanu  Króle: Pols:.
Z B o ż e j  Ł a sk i 

M Y  A L E X A N D E R  II,
C e s a r z  i  S a m o w ła d c a  W s z e c h  R o s s j i ,  K r ó l  P o l s k i , 

etc., etc., ete.
Na przedstawienie Namiestuika N a s z e g o  Królestwa 

Polskiego,
Uwalaiamy oiniejssem Jenerał-Lejtoanta Wikińskie- 

go, Dyrektora Głównego Prezydującego w Komisji Rzą
dowej Spraw Wewnętrznych i Duchownych, oa własne



nie, od pom ienioojch  obowiązków Dyrektora Głó- 
ego.

aa  w Petersburga, dnia 8 (20) Marca 1856 roku.
(podpisano) »ALEXANDER.” 
przez C e s a r z a  i K r ó l a ,

Minister Sekretarz Stanu, ( p o d p :)  I g :  T u r k c ł ł .

W y p is  z  P rotokółu  S ekre taria tu  S tanu Króle: Polt:.
Z B o ż b j  Ł a s k i  

M Y  A L E X A N D E R  II.
C e s a r z  i S a m o w ła d c a  W s z e c h  R o s s j i ,  K r ó l  P o l s k i ,  

etc., etc., etc.
Na przedstawienie Namiestnika N a s z e g o  Królestwa 

Polskiego,
Mianujemy niniejszem Tajnego Radcę Muchanowa, 

K ura tora  Okręgu Naukowego Warszawskiego, Dyre
ktorem Głównym Prezydującym w Komissji Rządowej 
Spraw Wewnętrznych i Duchownych, z zachowaniem 
go czasowo przy obowiązkach Kuratora Okręgu Nau
kowego.

Dau w Petersburgu, dnia 8  (20) Marca 1856 roku.
(podpisano) »ALEXANDER.” 
przez C e s a r z a  i K r ó l a ,

Minister Sekretarz Stanu, (podp:) Ig: T urkuł.

Z  P etersbu rga , 28  M arca (9  K w ietn ia) .  
W iadom ości z  dnia 25 Lutego ( 8  M arco), od oddzia 

łu  G uryjskiego,
Aby alarmować nieprzyjaciela na prawym brzegu r. 

Cbopi, wyprawieni zostali przez Zarządzającego oddzia
łem Guryjskim, Jenerał-Majora Bronoera , drużyna mi
licji Xięcia Dżajani i ochotnicy, do wsi Chety; ekąd mie
li  dostać się, jeśli tylko będzie do tego sposobność, nad 
r .  Chopi. Wieczorem, 24 Lutego (7 Marca) oddziały te 
przezwyciężywszy nadzwyczajne trudności w okolicy 
błotnistej, dotarły do r. Cbopi i rozlokowały się w za
sadzce, w lesie , około byłej cegielui, należące] do Rząd- 
czyni Mingrelji, na miejscu zwanem Nacchamaur. D. 
2 5  t. m. (8 Marca) rano spostrzeżono idącą w dół r. 
Chopi, z Chorgi do Redut-Kale, łódź, Da której znaj
dowało się około 15 Turków. Dozwoliwszy łodzi zbli
żyć się, milicjanci poczęli dawać częstego i celnego 
cguia karabinowego, od którego polegli znajdujący się 
na  łodzi Turcy, z wyjątkiem dwócb; ci zdołali dopłynąć 
do przeciwległego brzegu, gdzie się pochowali w krza
kach. Następnie trwoga doszła do Redut-Kale, zkąd 
wysłano ku zasadzce bataljonu piechoty z dwoma dzia
łam i górnemi. Część milicjantów pochowała się za 
drzewa i spotkała nieprzyjaciela wystrzałami z frontu; 
druga zaś część, dowodzona przez Sekretarza Guber- 
Jijaluego Gabunija, spotkała nieprzyjaciela z boku. 
Turcy będąc rażeni z dwócb stron i nie wiedząc o licz
bie atakujących, cofnęli się spieszuie do Redut-Kale, 
poprzestając tylko na strzelania z dział. Tymczasem 
z dolnego obozu tureckiego, rozłożonego koło Chorgi, 
poczęły także zbliżać się wojska; wówczas Xżę Dżajani 
i  Sekretarz Gubernjaloy Gabunija zgromadzili milicjan
tów i ochotników i cofnęli się do lasu, a ku wieczorowi 
tegoż dnia wrócili do Chet. Podczas tej utarczki kontu
zjowano nam dwóch ochotników. (Rus: Iow:).

Wyjechali zW a rsza w y .  J JW W . Jenerał-Adjutaut 
JE G O  CESARSKIEJ MOŚCI i Senator Diaków  do Czę

stochowy; Rzeczy: Radca Stanu Nowosilcow, Szambelan 
D w oruJEG O  CESARSKIEJ MOŚCI, i Małżonka Jenera
ła Artyle: Awdotia Suchozanet do Niemiec.

Onegdaj na zebraniu archeologicznem w Resursie 
K upieckiej, równie licznem i zajmującem jak zawsze, 
z ciekawszych i godniejszych uwagi przedmiotów, ua- 
stępujące okazane zostały: Pierścienie i obwódki spi
żowe ze Zbioru Tomasza Z ieliń sk iego  w Kielcach. —  
Nadzwyczaj piękna rzeźba z początku XVII wieku, na 
drzewie, przedstawiająca Ukrzyżowanego C H R Y S T U S A  
PANA. — Rękojeście szabel jasp isow e.

Jutro, o godzinie lszej z południa, odbędzie się P°" 
siedzenie Opiekunek W arszaw skiego  Tow arzystw a De* 
broczynności.

Wczoraj, grono Rodziny, Przyjaciół i Znajomych, 
zebrało się w Kościele Śgo K a r o l a  Boromeusza  dla ucz- 
czenia pamięci zmarłego Józefa E lsnera, niegdy Rektora 
w b. Konserwatorjum W arszaw skiem , i przyjęcia ucze
stnictwa w Nabożeństwie żałobnem, jakie za spokój 
doszy Jego odprawione zostało. Nabożeństwo to cele
brował W. JX. Leski; a po skończeniu wszyscy obe
cni udali się na grób ś. p. E lsnera, jaki wdzięczność 
krajowców, wzniosła twórcy Opery P olsk ie j i jej da
wnemu Dyrektorowi. Pomoik ten już ukończony zu
pełnie, oczekuje tylko na pomalowanie, co z usta
leniem się doi pogodnych i ciepłych, n a t y c h m i a s t  
nastąpi.

Na exportację zwłok ś. p. Konstantego Am forowicza, 
Urzędnika Kom: Rz: Prz: i Skarbu, odbyć się mający 
dziś o godz: 5tej po południu, z Kaplicy X X . Karm eli' 
tów  na Lesznie , na smętarz Pow ązkow ski, z a p r a s z a  się 
Krewnych i Kolegów zmarłego.

Dnia 6go b. m., w Niedzielę, Rodzina JW . Referen- 
darstwa M alowieskich  w D zierzan ow ie , pogrążoną zo
stała w głębokim smutku. Trzynastoletnia Marya Ma- 
low ieska, Dziewica pięknych przymiotów, zwiastują
cych, jaką być miała w przyszłości, po krótkiej choro
bie, zgasła na ręku swoich kochanych Rodziców, i aoi 
ich pieczołowitość, ani starania biegłych Lekarzy. o>® 
mogły przedłożyć żywota tej, którą NAJWYŻSZY **' 
pragnął powołać do swojej Chwały. We Środę liczne 
grono Krewnych i Przyjaciół smutne] Rodziny, oraz 
mnóstwo ludu z dóbr D zierzanow a  i przyległych oko
lic w assysteoiji Duchowieństwa, odprowadziło zwło
ki ś. p. M aryi do Kościoła parafjalnego w Orszymowie, 
a nazajutrz po odbytem za spokój jej duszy Nabożeństwie, 
w grobie familijnym na wieczny spoczynek złożone zo
stały. Żal powszechny towarzyszył im do grobu; b o ś .  p, 
M arya, chociaż w tak młodym wieku, umiała sobie zje- 
duywać serca i przychylność wszystkich, którzy ją  zna
li. Straciliśmy ją  na ziemi i boleść nasza wielkt; al« 
zyskaliśmy w niej Anioła.pośredoika przed TronemNAJ- 
WYZSZEGO. BąćwolaTwojaPANIE.— S.

Wczoraj, na zwykłym Piątkowym wieczorze u znane* 
go badacza starożytności, H r :  A le x a n d r a  PrzeżdzijaM  
ckiego, m ię d z y  innemi osobliwościami, oglądano i 
sim ile  z oryginalnych listów Anny Jagielonki, pisa™  
nych do siostry swojej. Listy te wraz z innemi a doty- 
czącemi historji kraju tutejszego szczegółami, Właści
ciel ma zamiar ogłosić drukiem.

Osoby należące do Gminy Ew angelicko-A ugsburg- 
sk ie j, które pedały prośby do Kollegjum tejże Gminy,
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o wsparcie z fnudosju łaskawie darowanego przez JO. 
r l r o  *8 J eodor® Poskiewicza, Jenerał-A djutanta JEG O  
GŁhARSRO-RROLE W SR1EJ MOŚCI, zgłaszać się mo- 
M  po lakowe od dnia 21go Rwietnia do 8go Maja, co
dziennie od godz: 8ej do 12ej przed południem , a od 
godz: 2ej do 6ej po połodniu, do Starszego Wydz: Jał* 
ło żn iczeg o  Gminy Ewang:-Augsb:, Gustawa Mann, 
Przy ulicy Alexandria  pod Nr 2768.

Jn tro , o godzinie lOtej m in: 37 rano  nastąpi pełnio,
8 * n ią i powietrze przyjemne, na które od początku 
• io sn y  nie możemy się uskarżać.

Bywając od lat kilkuoastu corocznie w Dreźnie, a 
*t*wając zwykle w hotelu pod Złotym Aniołem (zum  
v°ldenen Engel), dawniej przez rodaków moich nader 
Bcznie uczęszczanym, z przyjemnością w roku zeszłym, 
łow iąc tamże miesięcy kilka, spostrzegłem : iż wyż 
^spom nione uczęszczanie znacznie wznawia się, a to 
*  skutek nowego, bardzo uprzejmego W łaściciela, któ- 
r y nie szczędził kosztów celem zupełnego wyrestau- 
r °w aoia swojego hotelu. Nadto, nadm ieniam : c o d o  
®tołu (table d’hote) z ośmiu dań złożonego, jako prze- 
wjbo rny ; stancje w stanie najczyściejszym; usłoga jak 
dejrychlejsza, a ceny tańsze niż w innych hotelach; 
słow em : nic więcej do życzenia nie pozostaje w tym 

odradzającym się, na szczególne względy zasługującym 
zakładzie. —  Oby: z Królestwa Pole kiego.

W Zakładzie Domu Starców i Sierot Gminy Ewan
gelicko- Augsburgskiej, wakoje posada Inspektora; 
Osoba zgłaszająca się, powinna być religji Ewangeli- 
cko-Augsburgskiej i bezdzietna, a jeżeliby żonaty, Żo
na może za osobnem wynagrodzeniem przyjąć obowią
zek Gospodyni tegoż Zakładu. Tamże wakuje także 
miejsce Gospodyni. O dalszej instrukcji dowiedzieć się 
ło ż n a  u Starszego Wydz: Jałmużniczego G. Mann, przy 
ulicy Alexandria pod Nr 2768.

Tylepoważany przez mieszkańców kraju  tutejszego 
Zakład Śtej M a r t y , narażony został w tycb dolach na 
*tratę. Zapewne bowiem przez pomyłkę, gdyż inaczej 
bie możemy przypuścić, wczoraj zabrano z tego zakła
du wstawki haftowane i to w znacznej ilości. Ponieważ 
Próba każdego deseniu, znajduje się w zakładzie, łatwo 
Przeto pom yłkę tę dostrzedz i sprawdzić będzie można. 
Ktoby więc natrafił na ślad tej straty, raczy dać znać o 
tem do Zakładu, a prócz wdzięczności, jeżeliby żądał 
utrzyma i nagrodę.

Mowa pogrzebowa, m iana na pogrzebie ś. p. Dra Oet- 
łingen, przez Xiędza Pastora Otto, opuściła prassę dru
karską, i jest do nabycia w X ięgarni R. Priedlein,
Przy ulicy Senatorskiej, N° 460, po kopiejek 15. Do- 
cbód przeznaczony dla sierot Parsfji Ew agelickc- War
szawskiej.

Zaonegdaj Magdalena Wodecka, lat 56 licząca, roz
noszeniem obwarzanków trnduiąca się, pod Nr 111 za
mieszkała, powróciwszy do domu w stanie napiłym , na- 
Sie życie zakończyła.
^Ogłoszenie co do wód Vichy, podane w gazetach 

^Unia 6 (1 8 )  b. m ., nikogo zadziwić nie może, borfg- 
z*ość i cel jego, każdemu są widoczne, to je s t : wpro- 
judzić w błąd sz: Publiczność i wzbudzić wątpliwość, 
*»ody Vichy przezemnie sprowadzone, nie są rzeczy- 
*ście u samego źródła świeżo czerpane, albowiem 

^ierdzeoie autora tego artykułu, jakoby dotąd nadejść

nie mogły, Jest w calem znaczeniu fałszywe .—  L ist 
od samego D yrektora (Etablissem ent therm al de Vichy 
Concession du Gou vernem cnt,loi des 10 et 18 juin 1853), 
do mnie pod d. 15 Marca r. b. pisany, następnie uwiado
m ienie z d. 2 2 1. m., że 2650 flaszek ze źródeł Grando 
grille, Celestincs i Z/opiln/, zawartych w 53ch oryginal
nych skrzyniach, koleją żeiazoą tegoż dnia, oa ręce mego 
R om issanta w Wrocławiu S. Kuznitzky et C. wysłane 
zostały, jest najlepszym dowodem przeciw temu ogło
szeniu. Rachunki oryginalne za wody Vichy, jakoteż 
i dowody transportow e aż tu do miejsca, w każdej chwili 
i każdemu pokazane być mogą, dla bliższego przekona
nia się, o ile autor mija się z  prawdą .—  Zbytecznem 
byłoby wzmiankować, jakoby wody Vichy, wyłącznie 
autorowi przytoczonego artykułu  były sprzedawane i 
przesyłane, gdyż nietylko mnie, ale i każdej innej pry
watnej osobie, Dyrekcja wód Vichy, za gotowe p ien ią
dze, z największą chęcią, wszelkim zapotrzebowaniom, 
zadosyć czyni, bez żądania na to  zezwoleuia antora, jako 
jedynego i wyłącznego posiadacza wód Vichy w K ró
lestwie Poltkiem.—  Kończąc ten niem iły dia m nie a r 
tykuł, nadm ieniam , że w tem  tylko moja w in a ,iżcb cąc  
jak najrychlej zadosyć uczynić wymaganiom szanownej 
Publiczności, zdołałem, w skutku mych starań, wcze
śniej otrzymać żądane wody Vichy, aniżeli autor po
wyższego artykułu .—  Heinrich.

W alny jarm ark , rozpoczynający się w dzień Ś. W o j 
c ie c h a , ogłoszooy w Nrze 98 Furjera, czytać należy 
nie w Ciechanowie, lecz w Ciechanowcu.

Jsk  wysoko u nas ocenisją rzeczywiste talenta, do
wodem było także i onegdajsze widowisko w Teatrze 
W ielkim . Pannie Karolinie Straus, Publiczność zamie
n iła  scenę w kobierce z wonnych bukietów i wieńców. 
Przytem jeszcze prawdziwi Jubownicy naszej sceny, ofia
rowali jej tegoż wieczora kosztowny podarunek. P an 
na Frejtag z równem że zadowoleniem przyjm owaną 
była i na je j cześć także n iebrak ło  bukietów .— W czoraj 
w Teatrze Rozmaitości po raz pierwszy przedstawiono 
Komedję p. t. Moja Gwiazda; zręczna to drobnostka, 
jak wszystkie utwory Soribego. Jeden tylko zarzut m o
glibyśmy uczynić, to jest że expozycja sztuki jest za 
długa, a nawet za nudna. Ale to dobra gra Artystów  
wynagrodziła, m ianowicie Pani Ziemińskiej, Panny 
Fruzińskiej, i Pana Swieszewtkiego. Po ukończeniu 
przyw ołani zostali: Pani Ziemińska i Pan Swieszewski; 
po Rom: Male nieprzyjemności, Pani Ziemińska  i  Pan 
Chomiński.

Ju tro , po raz pierwszy, orkiestra Paoa Rojczaka, da 
się słyszeć w Dolinie Szwajcarskiej.

Kurs wczorajszy: za pół-imperjały, żądają rs .5  kop: 
24; za obligi Skarbowe oprócz kuponu, żądają rs. 85 
kop: 5, wartość kuponu kop: 20; za listy zastawne 
Ulgo Okresu oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 72 , 
wartość kuponu kop: 1973; za Rostyjtką  potyczkę z r. 
1854 oprócz kuponu, żądają rs. 98 kop: 42; z r. 1855, 
żądają rs. 98  kop: 67, wartość kuponu kop: 8I/a.

A n g l j a .  Londyn, 15 Kwietnia, (wiad: te l : ) .—  W y k a z  
dochodów i wydatków z ostatuiego kw artału, daje prze- 
wyżkę w wydatkach 22 mil: foohszi:.—  Z e s z ł e j  Soboty, 
adm iralicja ogłoeiła na giełdzie, iż potrzebuje okrętów 
dla przewiezienia znacznych transportów prochu, u •



granatów, do Quebec i Montreal. Ta nedzwyciajoa wy
syłka meterjału wojeooego do kolcuji Północno-Ame
rykańskich, uie przepowiada polubownego zagodzeota 
sporów te Stanam i Zjednoczonymi. —  Na dzisiejszem 
posiedzeniu Izby Niższe], Podsekretarz Stanu w mini
sterstwie wojny, P- U- Peel oświadczył, ze iegje cudzo
ziemskie zostaDą rozwiązane. Nie przyrzeczone im ża
dnych pensji,  tylko wypłatę kilko-miesięcznego żołdu 
jako  wynagrodzenie. Żołnierze według woli, będą się 
mogli udać na Przylądek Dobrej Nadziei, do Kanady, 
la b  w rócić  do domu. (St: Ant:).

AcsTRJi. Wiedeń, 14go Kwietnia.— Biskupi zebra
ni tu na konferencje, złożyli Cesarzowi na posłuchaniu 
w dniu 12 b. m. adres w języku łacińskim , na który 
Monarcha również po łacinie  odpowiedział. Tak adres 
jak odpowiedź mają być ogłoszone.—  Hra: Buol we 
Środę opuszcza P orył, a w Niedzielę lub Poniedziałek 
tu jest spodziewany.—  Baron Roller ma reprezentować 
A ustrją  w Komissji roztrząsającej projekt organizacji 
Xięztw. —  Król Grecki, odsjący się do wód mineral
nych, ma przybyć w Czerwcu do Wiednia. (Schl: Ztg).

F rakcja. Paryż, l ig o  Kwietnia. —  Potwierdza się 
wiadomość, że Pełnomocnicy zgromadzą się dziś, odbę
dą jeszcze jedno ostatnie poaiedieoie we Środę, a nastę
pnie, z małym wyjątkiem porozjeżdają się. Journal des 
Debate, roztrząsając kwestę W łoską, donosi, że Hr: W a- 
k iesk i, oświadczył na obradach, iż wojska sprzymierzo
ne opuszczają Grecje, i na tej zasadzie domagał się od 
A ustr ji  jednoczesnego opuszczenia Psóstw W łoskich. 
AIb Hra: Buol, nie przyjął takiego żądania, dowodząc, 
że zajęcie Grecji było narzucone, gdy tymczasem ssme 
rządy Państw  W łoskich  pragnęły zajęcia ich teritorjów 
przez wojska Auetrjackie. — Zdeje się, że Marszałek 
Vaillant pragnie się usunąć z Ministerstwa wojny, aby 
odpocząć po 2-Ietnich trudacb tak mozolnej pracy. Ns- 
stępcą jego będzie zspewne Marszałek Randon, a w ta
kim razie dowództwo wyprawy do Kabylji objąłby Mar
szałek Bosquet. Artcja Afrykańska  z radością przyję
łaby tę nominację, gdyż Bosquet powszechnie jest lu- 
biony tak s powodu swej odwagi, jako też z powodu zna
nej jego troskliwości o żołnierzy.—  Ciało Prawodaw
cze zajmuje się nader ważnym projektem. Idzie tam o 
udzielenie Cesarzowi prawa rozdawania według w ła
snego uznania i woli pensji, przyznawanych dotychczas 
wdowom po wszystkich Urzędnikach, Jenerałach i t. p., 
a  nawet saroymże Urzędnikom, Jenerałom i t. d., tytułem 
nagród narodowych.—  Cesarz bardzo życzy sobie, aby 
kodex wojskowy był bezzwłocznie roztrząśniony. Z te
go powodu Ciało Prawodawcze najmniej 3 miesiące o- 
bredować będzie.—  H r: Chambord, jak donoszą z Sar- 
dynji, odwiedził 5  b. m. Królową Marję-Amelję w Ner- 
®», i nawzajem 6 b. m., otrzymał od niej wizytę w Ge
nui..— Cczts, jaką zamierza dać dla Pełnomocników 
Prefekt Paryża, kosztować będzie po 500 fr. od osoby. 
—- Plac Marsowy w Paryżu, według nowych rozmia
rów  ma 405,000 metrów Łwe: powierzchni, i może po
mieścić stojących pod bronią 810 ,000żołnierzy. (I.B.)

wet dokonany, jak donosi depesza telegr: nadesłana Hr: 
W alewskiemu, przez Posła Prancuzkiego  z Turynu .— 
Ratyfikacje traktatu pokoju przez Anglję, Francję, Sar- 
dynję  i Austrję, są już gotowe do wymiany. Wkrótce 
także spodziewaną jest i Rossyjska, tak że na jedną Ture
cką  oczekiwać trzebi będzie.—  Xiążę Alba , w towarzy
stwie Jenerała Barcaiztegui. Adjutants Króla H isz
pańskiego, wręczył wczoraj Cesarzowi Order Złotego 
Runa, dla Następcy Tronu przeznaczony. (Nord).

P aryż, 17go Kwietnia, (wiad: tel:). —  Constitution• 
nel donosi, iż telegrafami doszła wiadomość o wszech- 
stronuej ratyfikacji traktatu. — Hr: Buol i Baron M°n' 
teuffel wyjeżdżają z Paryża  we Czwartek, Lord Clu- 
rendon  w Piątek. —  Tenże dzieonik zapewnia, iż 
konferencjach uie obradowano wcale w kwestji Włoch- 
Hospodar Wołoszczyzny Ghika, podał etę do dy- 
missji. —  Unito er s  zawiadamia, iż chrzest N«**C' I 
pcy Tronu odbędzie się 21 go Czerwca. —■ Monit0* 
dzisiejszy donosi: nPooiewcż prace koofereocyjoe ®' 
kończyły się, przeto wczoraj, we Środę odbyło się osta
tnie posiedzenie. Po podpisaniu traktatu, Peło0' 
mocnicy zajmą się nierozstrzygniętemi dotąd wcala 
kwestjami, które są konieczue do ustalenia i uzupełni*- 
nia dzieła pokoju. Ratyfikacje zostaną wymienion* 
w końcu miesiąca. Po ogłoszeniu traktatu głównego* °" 
głoszone zostaną także i protokóły obrad. —  Hr: Buol 
i Baron Manteuffel, mieli wczoraj pożegoawcse posłu
chanie u Cesarza. (K. Pr: St: Ac:).

PRUsr. Berlin 18go Kwietnia. —  W Berlinie  spo
dziewani są  u dw oru za kilka tygodni Dostojoi Gości*- 
—  Władze miejskie Berlina  gotują  świetne przyjęcie 
dla powracającego z konferencji Prezesa Ministrów 
Barona Manteuffel. —  Układ między Danją i Północną 
Ameryką  w przedmiocie cła Sundzkiego, został pro
longowany do 15go Czerwca. (S. Ztg).

Z e  W s c h o d u .  Konstantynopol, d. 3 go Kwietnia. —  
Dowódcy fortów przy północoem wejściu do Bosforu, 
otrzymali rozkaz przepuszczania okrętów pod 
Roseyjską. — Towarzystwo aktorów Francuzkich, da
wało 2go b. m. przedstawienie sceniczne w pałacu Suł- 
t iósk im . Sałtan okazał swe zadowolenie, a po ukoń
czeniu widowiska, rozkazał wypłacić dyrektorom 5 0 ,0 0 0  
piastrów. (S. Ztg).

IJOMIESIEMIA..
Z powoda w yjazda, są do sprzedania za cenę um iarkow aną, 

dw a SZALE praw dziw e T ureckie, w  stanie najlepszym, je- 
deo b łęk itny , drugi czarny; oraz CHSTHA du ia  Turecka,
W czterech kolorach, podług woli nosić się m ogąca. W iadom ość 
p rz y  ulicy Królewskiej N r 1068, dom fa b ry k a n ta  pow ozów  Hesse, 
w  m ieszkania  Pani L assaud .

W czoraj po połudoiu, pewna Osoba przechodząe placem przed 
T eatrem , zgubiła RWOAŁKJJ czarną, koronkow ą, nawleczo
n ą  czarnym sznureczkiem. Ktoby takow ą znalazł, raczy  oddać 
do D rukarni K urjera , za stosow ną nagrodą.

ROCIE w  dobrym stanie będący , zdatny do 
podróży, z Kuframi do pakow ania potrzebnemi, j est 
do sprzedania. Wiadomos'c p rzy  ulicy Senatorskj|j, 
w  Pałacu  Prym asow skim , u Kuczera Zachara. *

D z ie n n ik i Turyńskie  d o n o sz ą , żs Austriacy r*“°  ciePl * st?P“l 2- W czoraj w południe ciepła stopni 9.
tnją , ię do  za jęc ia  m il i ta rn ie  fortec Bordi, C a7Via % i  B L ^ w S S ?  *
Ponłremoli. Co « ę  tyczy tej ostatniej, fakt już jest Dg- TEATR ROZMAI:. Jutro, F loryna. P a fn u cy  i  N a rcyz. Tańce- 

W  Drukarni Kurjera Warms:— Wolno drukować, Warszawa d. 7 (19) Kwietnia 1856 r.—Starszy Cenzor, P. S o b U .s c s a ń s k i .


